
głos z torunia

I

Ofiarne serca

 MYŚL pasterza 
Człowiek, który jest jak anioł,  
potrafi być obok tego,  
który jest w potrzebie  
i potrzebuje wsparcia.
Bp Wiesław Śmigiel
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Dziś dziękujemy konkretnym lu-
dziom, apostołom świeckim za to, że 
pięknie żyją – mówił bp Wiesław Śmi-
giel w parafii św. Józefa w Toruniu.

Beata Patalas 

B ycie wyróżnionym za lata służ-
by jest z pewnością powodem 
do wdzięczności Bogu. Ten 

wyjątkowy dzień dla Bożeny Dokur-
no i Józefa Mielcarka nastąpił 8 paź-
dziernika. To wówczas po Mszy św. 
w  parafii św. Józefa w  Toruniu  
bp Wiesław Śmigiel wręczył im uro-
czyście odznaczenia „Zasłużony dla 
Diecezji Toruńskiej”.

Proboszcz o. Wojciech Zagrodzki, 
redemptorysta, zaznaczył, że dzisiejsi 
bohaterowie są całym sercem oddani 
parafii i diecezji już od wielu lat. Każ-
dy ze świadków, z którymi rozmawiał, 
bez wahania odpowiadał, że zasługu-
ją na to odznaczenie. Swoją posługę 
pełnią bezinteresownie, nie oczeku-
jąc nic w  zamian. Proboszcz zazna-
czył, że zasłużeni sami pytali, dlacze-
go akurat oni zostali wyróżnieni, bo 
przecież jest tylu ludzi, którzy na to 
zasługują. To właśnie tacy ludzie są 
dziś potrzebni – skromni, pełni miło-
ści i życzliwości. 

Mszy św. przewodniczył Ksiądz 
Biskup, który podczas homilii mó-
wił o wdzięczności Bogu i drugiemu 
człowiekowi. Wyraził wdzięczność za 
wieloletnią posługę Bożeny i Józefa – 
Dziękujemy im za to, że zawsze byli 
blisko Jezusa i blisko drugiego czło-
wieka, że w nim rozpoznawali Chry-
stusa, potrafili się poświęcać, służyć, 
współczuć, prowadzić za rękę, może 
czasem upominać, ale zawsze z mi-
łością i  z  wielkim taktem. Dzięku-
jemy Bogu za to, że w  naszej diece-
zji mamy ten wielki dar i łaskę, że są 

nadal z nami. Niech dzisiejsza litur-
gia słowa będzie dla nas zachętą, aby-
śmy potrafili dziękować Bogu i dru-
giemu człowiekowi.

Słowa podziękowania za dotych-
czasową posługę skierował w stronę 
pani Bożeny i pana Józefa o. Wojciech, 
po czym Ksiądz Biskup wręczył zasłu-
żonym odznaczenia. Dało się zauwa-
żyć w ich oczach wzruszenie, wielką 
radość, zaszczyt i wdzięczność Bogu. 
Na Eucharystii obecny był także syn 
Bożeny – ks. Wacław Dokurno, który 
z dumą i miłością gratulował swojej 
mamie. Po Eucharystii bliscy otoczy-
li ich, by wręczyć im upominki, kwia-
ty, ale przede wszystkim podziękować 
i pogratulować za posługę dla parafii 

i całej diecezji, ale także za świadec-
two życia, które dają nam wszystkim, 
ich dobroć, chęć pomocy i  chęci do 
działania. 
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Odznaczenie Józefa Mielcarka to zaszczyt dla niego i rodziny

Bożena Dokurno, w środku, zasłużona dla Diecezji 
Toruńskiej, w towarzystwie najbliższych

Swoją posługę pełnią  
bezinteresownie,  
nie oczekując nic w zamian.
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Gorliwi w modlitwie
 Wielka Łąka     W  parafii św. Katarzyny 
i Małgorzaty 20 dzieci wstąpiło w szere-
gi nowo powstałego Kółka Różańcowe-
go Dzieci. 

P odczas Mszy św. 2 października kan-
dydaci złożyli przyrzeczenia, zobo-

wiązując się do wytrwałości i gorliwości 

w  nowej misji. Proboszcz ks. Grzegorz 
Malinowski poświęcił dzieciom różańce 
oraz przedstawił je wspólnocie Kościo-
ła. Dzieci otrzymały również legitymacje 
oraz książeczki z rozważaniami różańco-
wymi i tajemnice na najbliższy czas.

Zadaniem członków Kółka Różańco-
wego Dzieci jest codzienne odmawianie 

Ag
at

a 
Ka

rn
ow

sk
a

Przynależność do KRD napełnia dzieci radością

Zdejmij maski
 Grudziądz    W parafii Podwyższenia Krzyża 
Świętego odbyło się czuwanie modlitewne 
przed przyjęciem bierzmowania. 

Na spotkanie pod hasłem: „Twojego 
Ducha, Panie, wylej na nas dziś” 

wspólnota młodzieżowa Sursum Cor-
da wraz z opiekunem ks. Mateuszem Ar-
chitą zaprosiła wiernych 7 października, 
na dzień przed przyjęciem sakramentu 
bierzmowania. Śpiewem i  grą modlitwę 

wzbogacił parafialny zespół muzyczny. – 
Ten wieczór jest bramą. Przywołaliśmy na 
początku Trójcę Świętą, żeby uzmysłowić 
sobie, Kto jest przede wszystkim z  nami, 
Kogo jutro przyjmiecie. Eucharystia jest do-
świadczeniem Bożego bycia w nas – mówił 
ks. Mateusz Archita, wikariusz. 

Młodzi przygotowali pantomimę. Pe-
wien chłopak przyjmuje w  swoim domu 
gości. Jak nieraz bywa w  życiu każdego 
z nas, spotykając się z innymi, zakładamy 
przeróżne maski, trudno jest nam być sobą. 
Zakładamy, że udając kogoś innego, wypad-
niemy lepiej w oczach drugiego człowieka. 
Młody człowiek w szufladach komody po-
siada maskę na każdą okazję. Kiedy kolej-
na osoba puka do drzwi, zerka przez wi-
zjer i biegnie po maskę. Na końcu do drzwi 
zapukał Jezus. Nie przyjął zaproszenia do 
środka, widząc chłopaka w  masce. Kiedy 
wreszcie wszedł do mieszkania, skierował 
się do komody i wyjął lusterko. Bóg stwo-
rzył nas na swoje podobieństwo i to będąc 
sobą, jesteśmy najpiękniejsi.
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Czy warto udawać kogoś, kim nie jesteśmy? 

Zgromadzeni modlili się modlitwą ró-
żańcową i rozważali Zesłanie Ducha Świę-
tego. Częścią spotkania była adoracja Naj-
świętszego Sakramentu i  indywidualne 
błogosławieństwo Najświętszym Sakra-
mentem. Młodzi odmówili litanię do Du-
cha Świętego. Czuwanie zakończyło się od-
śpiewaniem Apelu Jasnogórskiego.   

Małgorzata Borkowska

jednej dziesiątki Różańca z  tajemnicy 
wyznaczonej na dany miesiąc. Po upły-
wie miesiąca dzieci wymieniają ją na ko-
lejną. Założycielką i opiekunką Kółka Ró-
żańcowego Dzieci jest Barbara Hinz. 

Ewa Matusewicz-Bąk
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Pielgrzymowanie umacnia naszą wiarę

Młodzi z Łasina kultywują pamięć o bohaterze z ich rodzinnej miejscowości
Wyśpiewana pamięć
 Łasin    Klub Historyczny im. Armii Krajowej 
zorganizował po raz szósty Festiwal Piosen-
ki i Poezji Patriotycznej. 

O kazją była setna rocznica urodzin 
pułkownika Zbigniewa Dębskiego ps. 

Zbych, Prawdzic, urodzonego w  Łasinie 
bohatera Powstania Warszawskiego oraz 
patrona klubu, ale także patrona obecne-
go roku w mieście i gminie Łasin. 

Spotkaliśmy się 4 października, aby pie-
śnią i  poezją oddać hołd tym, dzięki któ-
rym możemy swobodnie wyznawać swoje 

poglądy, wiarę i czcić symbole dla nas świę-
te: Krzyż, orła i flagę biało-czerwoną. Tema-
tem przewodnim festiwalu było Powstanie 
Warszawskie, w którym walczył płk. Dębski.

Podczas koncertu obecni byli ważni 
goście: Rafał Kobylski, burmistrz miasta 
i gminy Łasin, Joanna Kowalska, wicepre-
zes Światowego Związku Żołnierzy Armii 
Krajowej Okręg Toruń, Alicja Siałkowska, 
członek Zarządu Głównego Związku Żoł-
nierzy Narodowych Sił Zbrojnych, Elżbie-
ta Zakierska, dyrektor Szkoły Podstawo-
wej w  Łasinie, uczniowie szkół z  terenu 

U stóp Matki Bolesnej
 Lidzbark Welski    Wierni z parafii Wnie-
bowzięcia Najświętszej Maryi Panny 
wraz z ks. kan. Marianem Wiśniewskim, 
proboszczem parafii, udali się do sanktu-
arium Matki Bożej Bolesnej w Oborach. 

J uż od ponad 23 lat w  każdą sobotę 
w  oborskim sanktuarium gromadzą 

się pielgrzymi z całej Polski, by uczest-
niczyć w  spotkaniu modlitewno-ewan-
gelizacyjnym. Znajduje się tam również 
wiekowa Pieta, która jest nie tylko przed-
miotem wielowiekowego kultu, ale także 
cennym zabytkiem sztuki. Jest to miej-
sce, w  którym dokonywały się cudow-
ne uzdrowienia fizyczne i duchowe, po-
wstrzymania zarazy oraz uratowania od 
pożaru. 

Wieczernik Królowej Pokoju prowa-
dził o. Piotr Męczyński, karmelita. Tema-
tem była potęga modlitwy różańcowej. 
W południe uczestniczyliśmy wraz z set-
kami pielgrzymów, przybyłych z różnych 

stron Polski, w Eucharystii. Ojciec Piotr 
wspomniał o patronce dnia, św. Teresie 
z Lisieux, oraz przedstawił historię mał-
żeństwa z  Obór, które każdego dnia od 
1939 r. modliło się na różańcu. Uniknęło 
ono pożogi wojny, a jako wotum wdzięcz-
ności złożyło w  sanktuarium różaniec. 
Zachęcał wszystkich do odmawiania ró-
żańca w rodzinach.
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miasta i gminy (z Łasina, Szonowa, Wy-
drzna, Zawdy), a  także ich nauczyciele, 
opiekunowie i mieszkańcy miasta.

W kategorii kl. IV-VI wystąpiły: Milena 
Rogowska, Jagoda Rossa, Karolina Kopeć, 
Wiktoria Klepczyńska i Lena Bukowska, na-
tomiast w kategorii – kl. VII-VIII piosenki 
wykonali: Kinga Kamińska, Nadia Jasińska 
i Julia Pietkiewicz. Wiersze zaprezentowa-
li: Nicola Fabiszewska, Nadia Góra, Wikto-
ria Kamińska, Tomasz Brodziński, Karolina 
Drzymalska oraz Wiktoria Zatorska.   

Aleksandra Wojdyło

Poruszającym momentem było błogo-
sławieństwo relikwiami świętych, które-
go udzielili ks. Wiśniewski i o. Męczyński. 
Były to relikwie świętych: Jana Pawła II, 
Andrzeja Boboli, s. Faustyny, i błogosławio-
nych – Jerzego Popiełuszki, Michała Sopoć-
ko, Bolesławy Lament, oraz związanej z na-
szą diecezją matki Marii Karłowskiej.  

Gabriela Sikora
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Małgorzata Borkowska 

S łowa te padły podczas Mszy św. 
z okazji jubileuszu 100. rocznicy 
poświęcenia kościoła Najświęt-

szego Serca Pana Jezusa w Grudzią-
dzu, która sprawowana była 9 paź-
dziernika. 

Posługa i słuchanie
Wyrazy wdzięczności wobec wszyst-
kich, którzy tworzą historię parafii, 
skierował ks. kan. Zbigniew Gański, 
proboszcz parafii. We wspólnej mo-
dlitwie uczestniczyli kapłani zwią-
zani z  parafią. Śpiewem Mszę św. 
uświetnił grudziądzki chór Tibi Ma-
riae.

W homilii bp Wiesław Śmigiel mó-
wił o tym, czym jest duszpasterstwo. 
To głoszenie Słowa, sakramenty i mo-
dlitwa, ale też świadectwo miłości, po-
moc drugiemu człowiekowi. Wspo-
mniał postać Wandy Błeńskiej, lekarki 
pochodzącej z Torunia. W Zambii nie 
pracowała z  trędowatymi w  ręka-
wiczkach, bo to budowałoby dystans. 
Chciała podkreślić, jak wielka jest god-
ność w życiu także tych chorych. 

Biblia opisuje wiele przypadków 
uzdrowienia chorych. Syryjczyk Na-
aman został uzdrowiony, bo zaufał 
i  nie zlekceważył polecenia, które 
wydawało się niedorzeczne. Z  litur-
gii Słowa, jak podkreślił Ksiądz Bi-
skup, płyną dwie lekcje. Po pierwsze, 
trzeba mieć głęboką wiarę i zaufanie 
do Boga. Druga rzecz to ostrożność 
w ocenianiu ludzi. Przez niewłaściwą 

Świadkowie 
miłości
Niech dobry Bóg błogosławi parafii. 
Niech powołuje nowych kapłanów, osoby 
konsekrowane, ale też powołuje młodych 
ludzi do małżeństw chrześcijańskich. 
Dzisiaj to niezwykle ważne powołanie – 
mówił bp Wiesław Śmigiel.

W parafii każdy znajdzie swoje miejsce

Parafianie z całego serca dziękowali Bogu za jubileusz 

ocenę możemy łatwo odebrać komuś 
szansę na nawrócenie. 

Wdzięczność i pamięć
Biskup Śmigiel nawiązał do jubileuszu 
obchodzonego w parafii. – Dziękujemy 
za parafię, za duszpasterstwo, za to że 
Bóg pozwolił nam zbudować ten ko-
ściół. Prosimy, aby ta parafia była żywa, 
by troszczyła się o Kościół i aby wyda-
wała dobre i błogosławione owoce. 

Parafianie w  tym szczególnym 
dniu dziękowali za to, że życie w para-
fii i losy ich rodzin są bezpieczne przy 
Sercu Pana Jezusa, za powołania ka-
płańskie i zakonne. Pamięcią modli-
tewną ogarnęli byłych proboszczów, 
szczególnie ks. Leona Kuchtę, który 
po wojnie odbudował kościół. Doceni-
li trud trzydziestoletniej pracy dusz-
pasterskiej proboszcza ks. kan. Jana 

Bednarka, który zbudował dom pa-
rafialny, służący grupom i  wspólno-
tom modlitewnym. Za trzynaście lat 
w  parafii dziękowali obecnemu pro-
boszczowi ks. kan. Zbigniewowi Gań-
skiemu, zwłaszcza za podjęty trud 
wybudowania kościoła filialnego 
Matki Bożej Wspomożenia Wiernych 
w Owczarkach.

W roku jubileuszu została wydana 
publikacja autorstwa historyka Dawi-
da Schoenwalda „100 lat parafii pw. 
Najświętszego Serca Pana Jezusa i św. 
Ojca Pio w  Grudziądzu. 1922-2022”. 
Książka przedstawia życie duszpaster-
skie i historię parafii. Kaplica w Tarp-
nie została poświęcona przez ks. Ber-
narda Dembka 1 października 1922 r., 
a 23 grudnia 1923 r. został poświęco-
ny właściwy kościół. 1 lipca 1934 roku 
Tarpno stało się samodzielną parafią. 
Piękna szata graficzna i bogactwo źró-
deł historycznych zachęcają do się-
gnięcia po publikację. Uzupełnienie 
wydawnictwa stanowią biografie pro-
boszczów parafii Najświętszego Serca 
Pana Jezusa w Grudziądzu. 
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Trzeba mieć głęboką wiarę  
i zaufanie do Boga.
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Renata Czerwińska

S zlak św. Jakuba od wieków przy-
ciąga wędrowców. To pielgrzymi, 
idący z intencją błagalną, pokut-

ną albo dziękczynną, turyści zachwy-
ceni cudami przyrody, ludzie chcący 
zmierzyć się z własnymi słabościami. 

W drodze z aniołami
Dlatego też gość pierwszego powaka-
cyjnego spotkania Pracowni Camino, 
Szymon Pilarz, zaprzecza popularnej 
ostatnio tezie, że „droga jest najważ-
niejsza”. 

Wędrując od 15 lat szlakami do 
sanktuarium w  Composteli, zauwa-
żył, że „na Camino można patrzeć 
jako na alegorię naszego życia. Skoro 
celem naszego życia jest zbawienie, to 
wędrujemy nie tyle do grobu świętego 
apostoła, ale do Kogoś więcej”. 

Salę wykładową na Wydziale Teo-
logicznym UMK w Toruniu 7 paździer-
nika rozgrzewają pytania licznie przy-
byłych. Jaki bagaż wziąć na Camino? 
Jakie buty się przydadzą? Jak to jest pi-
sać książkę? Dlaczego autor przewod-
ników po francuskim i portugalskim 
odcinku Camino de Santiago wędro-
wał tam w listopadzie i w lutym? Opo-
wieść okraszona jest licznymi zdję-
ciami, uczestnicy spotkania mają też 
możliwość zakupu przewodnika z au-
tografem. Sami też dzielą się opowie-
ściami o działaniu Bożej Opatrzności. 
– Każdego dnia przed wyruszeniem 
w drogę czytałem przewodnik, a  jed-
nego dnia tam nie zajrzałem. To był 
mój błąd – opowiada jeden z camino-
wiczów. Okazało się, że pisząc o tym 
odcinku, Szymon Pilarz zanotował 
ważną uwagę: „Tego dnia, jeśli mo-
żesz, weź więcej wody!”. Spragniony 

mężczyzna szedł pustą drogą, dooko-
ła żadnej albergi – ani żywej duszy. 
Nagle na trasie pojawił się człowiek, 
w  dodatku ktoś do niego zadzwonił. 
Zaskoczony pielgrzym usłyszał polską 
mowę i wiedział, że za chwilę będzie 
mógł poprosić o wodę. Co ciekawe, do 
jego przygodnego anioła stróża od kil-
ku dni nikt nie wykonywał telefonów. 

Z rodziną do nieba
Mimo tego że jesienne i zimowe wę-
drówki polskim odcinkiem Szlaku św. 
Jakuba w  niczym nie przypominają 
słonecznych dróg w Hiszpanii (może 
tylko tym, że tam mogą nas zaatako-
wać pijawki, a u nas – komary), miło-
śnicy wędrówek do grobu św. Jaku-
ba nie próżnują. Już 16 października 
mogli w toruńskim Centrum Dialogu 
obejrzeć film o reaktywowanym wod-
nym szlaku jakubowym – „Camino de 
Vistula”. Listopadowe spotkanie pra-
cowni będzie poświęcone odkryciom 
archeologicznym w  sanktuarium  
św. Jakuba. – To piękny kościół i war-
to się tu modlić – zachęca Liliana.

Do końca października można było 
również wziąć udział w ankiecie doty-
czącej rodzinnego pielgrzymowania 

po Camino. Przygotowujący ją ks. Sła-
womir Tykarski postawił m.in. py-
tania o  to, czy pod wpływem wspól-
nego wędrowania rodziców i  dzieci 
zacieśniły się ich wzajemne relacje. – 
Już w  średniowieczu częste były ro-
dzinne pielgrzymki do grobu św. Ja- 
kuba – opowiada ks. Piotr Ro- 
szak, opiekun toruńskich caminowi-
czów. – Wędrowali na przykład ro-
dzice, prosząc o  uzdrowienie dzieci,  
ale i dziś nie brakuje rodzinnych wy-
praw.

A co z  tymi, którzy nie mogą wy-
brać się na daleką zagraniczną wypra-
wę? – Najważniejszy jest nasz cel, mo-
tywacja duchowa, nawet jeśli idziemy 
tylko ze Złotorii do Cierpic – pociesza 
wędrowców ks. Roszak – Pamiętaj-
my, że to nie zwykły spacer, ale piel-
grzymka.

Może ty też spróbujesz wyruszyć 
ku niebu razem ze św. Jakubem?  

Caminowicze podczas spotkania powierzali  
Matce Bożej wszystkich pielgrzymów

Szymon Pilarz wędruje po Szlaku św. Jakuba od 15 lat
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Anioły z plecakiem
Pamiętasz nasze pierwsze wyprawy, z wielkim śpiworem  
i namiotem? – starszy pan zwraca się do swojej towarzyszki  
z błyskiem w oku. Co prawda czekają tylko na autobus,  
ale gdyby nie jesienna pora, z pewnością natychmiast  
wyruszyliby  na Camino.

Nawet krótka wędrówka po Camino  
jest już pielgrzymką.
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Wspomnienie urodzin  katedry 
Bazylika katedralna w Toruniu ob-
chodziła rocznicę konsekracji.  

E ucharystii 5 października prze-
wodniczył i  homilię wygłosił  
bp Wiesław Śmigiel. Na uroczy-

stości zebrało się wielu kapłanów, 
diakonów oraz wiernych.

Ksiądz Biskup w  homilii nawią-
zał do Ewangelii. – Jezus w Ewange-
lii przypomniał nam, że każda świą-
tynia jest szczególnym miejscem 
wyciszenia, refleksji, spotkania z Bo-
giem. Upomniał kupców, ponieważ 
nie szanowali sakralnego charakteru 
świątyni. To nie targowisko próżno-
ści, pychy i handlu, ale dom samego 
Boga. Jest  to przesłanie uniwersalne, 
skierowane do ludzi wszystkich cza-
sów. Toruński pasterz zwrócił również 
uwagę na znaczenie liturgii: – Wiara 
jest celebrowana szczególnie w litur-
gii. Ona jest źródłem i  szczytem na-
szego życia. Natomiast właściwym 
miejscem dla celebrowania wiary 
podczas liturgii jest oczywiście świą-
tynia. Dzisiaj dziękujemy dobremu 
Bogu za toruńską bazylikę katedralną, 
obchodząc rocznicę jej poświęcenia. 
Biskup Śmigiel przypomniał kil-
ka faktów historycznych związa-
nych z  matką kościołów diecezji to-
ruńskiej, jak np. chrzest Mikołaja 
Kopernika czy wizyta św. Jana Pawła II  
i bł. kard. Stefana Wyszyńskiego. Na za-
kończenie wezwał zebranych: – Niech 
wspomnienie urodzin naszej kate-
dry uświadomi nam naszą misję bu-
dowania Kościoła i obowiązek troski 

o katedrę i o każdy kościół. W naszej 
wierze mamy się wznosić we wspól-
nym budowaniu świątyni Kościoła. 
Na koniec Mszy św. Ksiądz Biskup no-
minował nowych kanoników kapi-
tuły katedralnej. Kanonikami hono-
rowymi kapituły katedralnej zostali  
ks. kan. Mariusz Stasiak oraz ks. Artur 
Szymczyk.

Wraz z  proboszczem parafii ka-
tedralnej ks. prał. Markiem Rumiń-
skim bp Wiesław podziękował Sta-
nisławowi Jaworskiemu. – Wielkie 
podziękowania dla pana Stanisława 
za jego wieloletnią służbę, bo nawet 
nie miałbym odwagi użyć określenia 
„praca”. To jest służba, bardzo gorliwie 
wypełniana – mówił biskup.

Msza św. zakończyła się błogo-
sławieństwem, a  swoim śpiewem 
uświetniła ją Schola Cathedralis Tho-
runiensis pod dyrekcją Dawida Weso-
łowskiego. 

Beata Patalas
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Rocznica poświęcenia katedry jest ważną uroczystością

Wierni złączyli się w modlitwie dziękczynnej za katedrę w rocznicę jej poświęcenia

9 października 2022 r.  
w wieku 65 lat zmarła 

ŚP. Barbara Czerny.

współpracownik  „Głosu z Torunia”, 
redaktor pierwszego zespołu 

redakcyjnego, wieloletni nauczyciel 
Szkoły Podstawowej nr 14. 

Zmarłą Barbarę polecamy Bożemu 
Miłosierdziu. Z głębokim smutkiem 

wyrazy współczucia składa

ks. Jarosław Grabowski,  
redaktor naczelny  

Tygodnika Katolickiego „Niedziela” 

Wieczny odpoczynek  
raczej Jej dać, Panie!



torun.niedziela.pl
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Uroczystość uświetniła schola Portamus Gaudium

Wspomnienie św. Faustyny  
to także święto jej współsióstr

M szy św. przewodniczył bp Krzy- 
sztof Wętkowski, ordyna- 
riusz diecezji włocławskiej. 

W homilii zaznaczył, że potrzebna jest 
dobra teologia, abyśmy mogli dobrze 
ocenić rzeczywistość nas otaczającą. 
Nawiązał także do słów św. Francisz-
ka o tym, że bracia powinni być wierni 
Ewangelii i Kościołowi. Na zakończe-
nie powiedział: – Przesłanie, które dziś 
trafia do społeczności Wydziału Teolo-
gicznego UMK, to słowa: Módlcie się, 
wierzcie i słuchajcie Chrystusa.

W Auli Magna przemówienie 
wygłosił Wielki Kanclerz wydziału  
bp Wiesław Śmigiel. Złożył podzię-
kowania oraz gratulacje na ręce 
księdza dziekana dla całego Wydzia-
łu Teologicznego za osiągnięcie kate-
gorii A w ewaluacji działalności na-
ukowej za lata 2017-21 oraz życzył 
całej społeczności systematycznej 

P arafianie przygotowywali się 
do uroczystości przez nowen-
nę do świętej patronki, prowa-

dzoną przez siostry Matki Bożej Miło-
sierdzia. Jak zwrócił uwagę proboszcz 
ks. prał. Stanisław Majewski, to także 
święto zgromadzenia, z którego wywo-
dziła się s. Faustyna.

W kościele na Koniuchach zgro-
madzili się kapłani z  dekanatu oraz 
związani z parafią przez posługę. Roz-
poznawani na zdjęciach przez para-
fian, nawet jeżeli służyli tutaj wie-
le lat temu, zostali bardzo mile przez 
nich zauważeni. To ważne, bo, jak 

i  solidnej pracy oraz nieustannego 
odwoływania się do Boga. – Nowy 
rok to nowe wyzwania, ale mądrość 
pozostaje niezmienna. Życzę wam, 
aby solidne studiowanie rzeczy świę-
tych i ważnych pomogło w relacji du-
chowej z Bogiem oraz znalazło swo-
je spełnienie w  Kościele – mówił  
bp Śmigiel.
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Nowy początek

Odkryć oblicze Ojca

Na Wydziale Teologicznym 
UMK zainaugurowano 
nowy rok akademicki. 

W diecezjalnym sanktuarium 
Miłosierdzia Bożego w Toruniu 
świętowano odpust ku czci  
św. Faustyny. 

Po utworze „Gaudeamus” za-
śpiewanym przez scholę liturgiczą 
Portamus Gaudium pod dyrekcją  
dr Agnieszki Brzezińskiej nastąpił 
wykład inauguracyjny dr. hab. Krzysz-
tofa Pilarza na temat egzystencjal-
nych poszukiwań tożsamości w XXI 
wieku. 

Beata Patalas 

przypomniał bp Józef Szamocki, 
w każdym czasie mamy być świadka-
mi miłosierdzia. 

On to właśnie 5 października prze-
wodniczył Eucharystii i wygłosił homi-
lię. Jak zauważył, „Dzienniczek” św. Fau-
styny jest jedną z  najpoczytniejszych 

książek na świecie, a  wiele wątków 
może posłużyć chrześcijanom do co-
dziennej medytacji. Tymczasem, jak 
zauważa święta, „Miłość nie jest kocha-
na”. Współczesny świat usiłuje ignoro-
wać Boga. – Zły chce oderwać ludzi od 
myślenia o kochającym Bogu, zwłasz-
cza wśród młodych, obraz ojca zni-
ka z kultury, literatury, życia rodzinne-
go. Promowany jest ateizm praktyczny 
– życie bez jakichkolwiek zależności, 
a  więc i  odrzucające bycie dzieckiem 
Boga – ostrzegał Ksiądz Biskup. 

Czy dla współczesnego świata jest 
nadzieja? Tak. – Bóg Ojciec wciąż dzia-
ła – zapewnił bp Szamocki. – Gdyby nie 
Boże miłosierdzie, to by nas tu nie było 
– zwrócił się do modlących się w świą-
tyni. Zadaniem wierzących jest przyję-
cie bezwarunkowej miłości Bożej i nie-
sienie jej zagubionemu światu. 

Renata Czerwińska
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Jacek Nasadzki

Do małżeństw i rodzin zgro-
madzonych we wrześniu 
podczas ogólnopolskiej 

pielgrzymki na Jasną Górę przema-
wiał nasz ordynariusz bp Wiesław 
Śmigiel. Mówił on między innymi, 
że „styl życia rodziny, wyznawane 
wartości, metody wychowania, kul-
tywowane tradycje, budowanie wię-
zi, okazywanie miłości – to bogactwo, 
które zabieramy z  rodziny i  niesie-
my w  świat”. Nietrudno zgodzić się 
z tymi słowami. 

Nasz styl życia
To grunt rodzinny jest pierwszą szko-
łą życia dla człowieka. Wskazania 
mamy i  taty są, a  przynajmniej po-
winny być, pierwszorzędnymi dro-
gowskazami, którymi w  samodziel-
nym życiu będzie się kierowało 
dziecko. Styl życia rodziny, o którym 
mówił toruński biskup, to między in-
nymi praktyki religijne, którymi ona 
żyje. Styl, który w dzisiejszych czasach 
musi być konfrontowany z powszech-
nie obecnym konsumpcjonizmem 
i negowaniem Kościoła oraz praktyk, 
które przynależą katolikom. To styl, 
w którym rodzice muszą stawiać czo-
ła przed trudnymi wyzwaniami i py-
taniami swoich dorastających dzieci 
karmionymi internetową papką i fake 
newsami. Jednak dzięki samozapar-
ciu, a przede wszystkim zawierzeniu 
Bożej Opatrzności, ten styl, oparty 
na konsekwentnym praktykowaniu, 
w dłuższej perspektywie może tylko 
i  wyłącznie przynieść dobre owoce. 
Stąd mowa o bogactwie, które dzieci 
mogą wynieść z domów rodzinnych. 
Bogactwo, które nie jest do przelicze-
nia w żadnej walucie świata, a dzię-
ki któremu można ozłocić otaczający 
nas świat.

Rodzinny fundament
Okazywanie miłości jest niewątpli-
wie tym elementem w rodzinie, dzię-
ki któremu możemy czuć się w  niej 
po prostu szczęśliwi. Miłość jest swe-
go rodzaju fenomenem, bo do jej wy-
tworzenia nie potrzebujemy żadnych 
elementów materialnych – wystarczy 
człowiek i jego dobra wola. Miłość jest 
fundamentem wszystkich zdarzeń 
i relacji zachodzących w rodzinie. Bez 
niej nasze wysiłki i trudy będą niece-
lowe i krótkotrwałe. 

W rodzinie najważniejszym źró-
dłem miłości jest relacja między mę-
żem i żoną. To wszystkie interakcje 
zachodzące między nimi są siłą na-
pędową lub hamującą rodzinę jako 
całość i  jednocześnie poszczegól-
nych jej członków. Pisząc o miłości, 
mam na myśli wiele zachowań, któ-
re mogą świadczyć o  jej obecności. 
Często jest ona spłycana i odnoszo-
na wyłącznie do sfery fizycznej. Oczy-
wiście, jest ona bardzo ważna, tym 
bardziej w małżeństwie. Jednak, jak 

Dzięki okazywaniu miłości możemy czuć się szczęśliwi w naszej rodzinie
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Miłość siłą 
napędową

większość z nas wie, nie jest to jedy-
ny sposób na jej okazywanie. 

Świadczyć o miłości –  
bogacić świat
Zadaniem stojącym dziś przed ka-
tolickimi rodzinami jest świadcze-
nie o  miłości, przede wszystkim 
swoimi czynami i codzienną posta-
wą. Nic tak bardzo nie buduje jak 
dobry przykład drugiego człowieka. 
Można dużo mówić i  pisać o  miło-
ści, jednak ma to sens dopiero wte-
dy, gdy sami swoim codziennym ży-
ciem o niej zaświadczymy. Możemy 
to robić na wiele sposobów, między 
innymi poprzez wypełnianie domo-
wych obowiązków, zadań na grun-
cie rodzinnym, a  także tych w  sfe-
rze zawodowej. W  ten sposób nie 
tylko wzbogacimy siebie, swoich 
współmałżonków i  dzieci, ale tak-
że cały otaczający nas świat. W ten 
sposób bogactwo naszych rodzin, 
przywołując na koniec słowa bp. 
Wiesława, stanie się bogactwem, 
które wyniesiemy z  naszych ro-
dzin i ofiarowujemy społeczeństwu  
i Kościołowi. 

Miłość jest fundamentem  
wszystkich zdarzeń i relacji 
zachodzących w rodzinie. 

Tata w akcji


